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WYCHODZI KAŻDEGO POWSZEDNIEGO DNIA POPOŁUDNIU
Cany pranumaratyi

We Lwowie bez dorę­
czenia do domu . . mieś. zł. T — , kwart. 8"—
z dostawą do domu . mieś. zł.2'40, kwart T —

Ha prowincji z prze­
syłką pocztową . . . mies. zł.2'40, kwart 7 ‘—

Zagranicą..................mies. zł. 5  —, kwart 1 5 ’—

Numer telefoua 
REDAKCJI 

I ADMINISTRACJI 
2 2 1 -1 7 .  

Konto PKO Lwów 
Ni 5 0 4 .0 4 4 .

ADRES REDAKCJI 1 ADMINISTRACJI: 
L W Ó W , UL. ZIM OR OW ICZA 15 I. p.

Listy należy frankować. — Reklamacje 
otwarte wolne od opłaty. 

Rękopisów nadesłanych uie zwraca się.

C E N A
NUMERU

10gr.

Ceny ogłoszeń:
Z a 1 w iersz  m ilim e tr . (S»/*cm . sz er .)  w z w y k ły c h  o g ło s z e n ia c h  
B r .  3 1 , w n a d e s ła n e m  i w n e k r o l o g a c h  g r .  so , w k r o n ic e , re p e r­
tuar,  d z ia ł g o s p o d a rcz y , p ask i  w t e k śc ie  g r. 70, " o d  n a g ł ó w ­
k i e m  na p ie rw sz e j s tro n ie  z ł .  1*—*. T a b e l a r y c z n e  o M  prc. d r * *  
iej. Za jed n o  s ło w o  w d ro b n y ch  o g ło s z e n ia c h  gr .  1 0 , k u p n a  
i i p r z e d a ł  s ło w o  g r . 12, m a t r y m o n i a l n e ,  k o r e s p o n d e n c ja  
p ry w atn e  i ło w o  gr.  M , d la  p o siu k u ją c y c h  pra cy g r . a. 
Z z a s trz e le n ie m  m i e j s c  25 p rc . Z a g ra n ic z n e  o  SO o rt . d r o l a l

i  Ukonstytuowanie Ko misy j sejmowych.
' Warszawa, 7. 12. (PAT.) Dziś odby* 

ły się posiedzenia wszystkich komisji 
sejmowych wybranych na ostatnim po* 
siedzeniu.

Komisje sejmowe ukonstytuowały 
się jak  następuje:

Inwestycyjna — przewodniczący po* 
seł Sowiński, zastępcy przewodniczą* 
cego pos. Lepecki i pos. Sobczyk. Se* 
kretarz pos. Trębicki.

Administracyjno*samorządowa — 
przewodniczący pos. Długosz, zastęp* 
cy przewodn. pp. Kolbusz i Erdman, 
sekretarz — pos. Górski.

Komunikacyjna — przew. pos. Dzie* 
koński, zastępca przew. pos. Głowac* 
ki, sekretarz pos. Jaworski.

Oświatowa — przew. pos. Eckert, t 
zastępcy przew. ks. pos. Padacz i pos. 
Cieplak, sekretarz pos. Kienc.

Pracy — przew. pos. Gdula, zastęp* 
ca przew. pos. Pietrzak, sekretarz pos. 
Dąbkowski.

ski, zastępca przew. pos. Dering, sekre* 
tarz — pos. Kwapisiewicz.

Przemysłowo*handlowa — przew. 
pos. Lechnicki, zastępcy pos. pos. Si* 
korski i Gebethner, sekretarz pos. 
Trzeciak.

Rolna — przew. pos. Jedynak, zastęp 
cy przew. pos. pos. Frącakiewicz i Bo* 
husz*Szyszko, sekretarz pos. Rączkow* 
ski.

Skarbowa — przew. pos. Sikorski, 
zastępca przew. pos. W adowski, sekre 
tarze pos. pos. Szymanowski i W ój* 
cik.

Spraw zagranicznych — przew. pos. 
Lechnicki, zastępca przew. pos. Su* 
rzyński, sekretarz pos. Szczyt*Niemiro* 
wicz.

W ojskow a — przew. gen. Skwarczyń 
ski, zastępca przew. pos. Ryszka, Se* 
kretarz pos. Ostaphowski.

Zdrowia publicznego — przew. pos. 
Krawczyński, zastępcy przew. pos. pos. 
Kudelska i Ostafin, sekretarz pos. dr 
Kobosko.Prawnicza — przew . p o s. Szczepan*

Ochotnicy holenderscy powracający z Hiszpanii 
pozbawieni obywatelstwa.

PROBLEMY ROLNICTWA 
POLSKIEGO.

Z  inicjatywy Min. Roln. i Ref. R ol­
nych Juliusza Poniatowskiego odbyła 
się wczoraj w gmachu Ministerstwa 
konferencja, w której wzięli udział za 
proszeni posłowie i senatorowie — 
rolnicy.

Podczas konferencji mm. Poniatów* 
ski wygłosił przemówienie, w którym 
powiedział m. in.:

Rozpoczynając moje przemówienie, 
mam nadzieję, że będziemy kontynu* 
owali tę formę kontaktu pomiędzy 
Ministerstwem Rolnicwa a rolnikami, 
wchodzącymi w skład Izb Ustawo* 
dawczych, że za tym pierwszym ze­
braniem pójdą zebrania dalsze-

Nie analizując bliżej naszej rzeczy­
wistości rolniczej, muszę stwierdzić, 
że dla rolnictwa polskiego na lwiej 
części obszaru Rzeczypospolitej wiek 
dziewiętnasty minął prawie bez śladu 
w porównaniu z olbrzymim postępem 
na zachodzie Europy, a nawet na za* 
chodzie Polski.

Co chcemy tej rzeczywistości prze* 
ciwstawić, jaki stan rolnictwa w Pol* 
sce jest naszym celem na dalsza i bliż* 
sza metę?

Stanem końcowym, do którego dą­
żymy, iest — w przeciwieństwie do 
stanowiącego dziś większość — war­
sztatu ekstensywnego — IN TEN * 
SY W N E  G O SP O D R ST W O  ROLNE.

Jednym z kardynalnych elementów 
rozwoju rolnictwa jest jego właściwa 
organizacja. Stan końcowy, do które* 
go dążymy, określę pod względem 
gospodarczym jako unowocześnienie, 
zintensyfikowanie całej masy chłóp* 
skiej.

Jak i jest najbliższy odcinek drogi 
wiodącej do tego pożądanego stanu? 
Jest to stworzenie warunków, w któ* 
rych W IE Ś B Ę D Z IE  M O G Ł A  — 
podkreślam to słowo — IN T E N S Y ­
F IK O W A Ć  SW Ą  P R O D U K C JĘ .

Uznając doniosłość problemu od­
pływu ludności wiejskiej do miast, 
twierdzę, że proces ten w żadnej mie* 
rze nie może usunąć potrzeby intensy* 
fikacji gospodarstwa rolnego.

C o rozumiemy przez intensyfikację? 
Intensyfikacja bznacza zarówno zwię* 
kszenie ilościowe produkcji rolnej jak  
i jej poprawę jakościową. Z zagadnie* 
niem tym wiąże się również przebu­
dowa kierunku produkcji w sensie 
większego rozwoju tych gałęzi, które 
mogą liczyć na większe możliwości 
rynkowe, oraz szczególnie praco­
chłonne.

Jeżeli chodzi o prace zmierzające do 
stworzenia warunków intensyfikacji, 
to leżą przed nami zadania znacznie 
większe, niż suma dokonanych w o* 
kresie ostatniego 20*lecia wysiłków- 
Z zagadnieniem tym wiąże się bo* 
wiem cały szereg innych i to nie tylko 
ściśle gospodarczych, a więc O SW IA * 
T A  R O L N IC Z A .

T o  samo dotyczy nasilenia ruchu 
spółdzielczego.

Jeżeli chodzi o parcelację, to wpra­
wdzie pozostał nam już niewielki za­
pas ziemi, ale właśnie dlatego trzeba 
nim gospodarować rozsądnie i oszczę* 
dnie, przede wszystkim D LA  R A C JO  
N A LN EG O  U Z U P E Ł N IE N IA  GO* 
SPO D A RSTW  K A R ŁO W A T Y C H  i 
dla odciążenia poprzez osadnictwo 
ośrodków, w których przeludnienie 
doszło do stanu, jakiego państwo to* 
lerować nie może.

Haga, 7. 12. (PAT.) Z Hiszpanii po* 
wróciło w związku z decyzją komitetu 
nieinterwencji 118*tu ochotników ho* 
lenderskich. Podczas przekroczenia gra 
nicy, policja holenderska dokonała 
szczegółowej rewizji i odebrała doku* 
menty. Wszyscy zostali pozbawieni o*

O cyfrach z zakresu kredytu agrar* 
nego generalnie powiedzieć można co 
następuje: tylko kredyty związane ze 
scaleniem, nabyciem ziemi i t. p. zdo­
łały objąć poważne masy drobnych 
gospodarstw. Jednak inne rodzaje kre 
dytów ograniczają się do cyfr niesły­
chanie skromnych, nie mówiąc już o 
tym, że agrarne kredyty długotermi* 
nowe tylko w 20 prc. zostały udzie* 
lone drobnej własności.

Przechodząc do sprawy aprowizacji, 
muszę podkreślić, iż w naszych wa* 
runkach troska o należyte zaaprowi* 
zowanie kraju nie może być absolut­
nie przeciwstawiana interesom rolnic­
twa-

Przechodzę do zagadnień związa* 
nych z otwarciem rynku zbytu dla 
produktów rolnych i rozpowszechnię* 
niem wśród możliwie znacznej liczby 
gospodarstw rolnych tych gałęzi pro* 
dukcji, dla których otwierają się bar* 
dziej korzystne warunki gospodarcze.

W spomnę o drugim, niemniej waż­
nym problemie obniżenia kosztów 
produkcji, o K W E ST II A R T Y K U  
Ł Ó W  N A B Y W A N Y C H  P R Z E Z  
R O L N IK Ó W . Jako osiągnięcie może* 
my tu zanotować fakt, że przy obecnej 
poprawie koniunkturalnej zwiększone 
obroty nie spowodowały zwyżkj cen 
tych artykułów.

Spośród masowych artykułów nad* 
zwyżkowych: trzoda, masło i ja ja  sta* 
nowią grupę, w której ceny udało się 
utrzymać na stosunkowo niezłym po* 
ziomie, mimo oderwania cen krajo­
wych o około 4 zł. na 9 od poziomu 
światowego. W  dziedzinie zbóż je ­
steśmy na poziomie niezadowalają* 
cym.

Poprzednio wykazałem, w jak sze* 
rokim zakresie udało nam się osią* 
gnąć rzecz dla kraju eksportującego 
tak trudną jak  utrzymanie cen powy*

bywatelstwa holenderskiego, o które* 
go przywrócenie będą się mogli ubie* 
gać.

Barcelona, 7. 12. (PA T.) Jutro wy* 
jeżdżą przez Francję ao ojczyzny 302 
ochotników angielskich z rozwiązanej 
„Brygady M iędzynarodowej".

żej poziomu światowego. Uproszcze­
nia prowadzić muszą do jednostron­
ności, a jednostronności musimy się 
wystrzegać.

W reszcie dążeniem moim jest moż* 
Uwe powszechne oddziaływanie na te* 
ren wsi, osiągnięcie skuteczności tych 
oddziaływań, przynajmniej masowo* 
ści — jeśli już nie pełnej powszech* 
ności. W  tym kierunku zmierzałem 
naprzykład przy wykonywaniu usta­
wy cukrowo-buraczanej, zwiększając 
liczbę drobnych plantatorów buraka 
cukrowego z ok. 49 tys. w 1935 r. na 
100 tys. w roku bież. W  zakresie pro* 
blemu masowości oddziaływania nie* 
zmiemie doniosłe znaczenie ma kwe* 
stia zasięgu organizacyj pracujących 
nad podniesieniem kultury fachowej i 
ogólnej wsi.

Nie mnożąc dalszych przykładów, 
chcę stwierdzić, że w sytuacji bieżące* 
go roku widzę trzy przede wszystkim 
problemy, wysuwające sie na plan 
pierwszy, domagające się szczególniej­
szego wysiłku.

Pierwszy z nich — to zagadnienie 
cen rolnych- Drugie zagadnienie na­
czelne — to problem inwestycji w roi* 
nictwie zarówno na odcinku obrotu, 
jak  melioracji i działań agrarnych. 
Trzecie wreszcie — to znalezienie wła* 
ściwych form organizacyjnych i do* 
statecznych środków na to, by doko* 
nać dalszego kroku w kierunku roz* 
szerzenia zasięgu akcji oświatowo- 
organizacyjnej na wsi.

R E W IZ Y T A  PR EZ . SUPINSKIEGO  
U  M ARSZ. M IEDZIŃSKIEGO.

Warszawa, 7. 12. (PAT.) Pierwszy 
prezes Sądu Najwyższego Leon Supiń* 
ski rewizytował w dniu wczorajszym 
p. marszałka Senatu płk. Bogusława 
Miedzińskiego,

SENATOROWIE Z NOMINACJI 
U PANA PREZYDENTA.

W arszaw a, 7. 12. (P A T )  P . Pre* 
zydent Rzeczypospolitej przyjął 
w czoraj na herbacie nowopowoła* 
nych przez N iego senatorów .

DAR P. PREZYDENTA R. P. 
DLA DZIECI BEZROBOTNYCH.

W arszaw a, 7. 12. (P A T )  P . Pre* 
zydent Rzeczypospolitej przyjął 
wczoraj delegację O gólnopolskiego 
O byw atelskiego Kom itetu Pom ocy 
Zim ow ej Bezrobotnym  w osobach : 
p. m inistra M ariana K ościalkow skie* 
go, przewodniczącego naczelnego 
K om itetu  w ykonaw czego i b. mini* 
stra Kazimierza T y szk i, przewodni* 
czącego K om isji zbiórek publicz* 
nych — i przeznaczył 5.000 zł. na 
G w iazdkę dla dzieci bezrobotnych.

TELEGRAM P. PREZYDENTA RP. 
DO PREZYDENTA FINLANDII.

Warszawa, 7. 12. (P A T ) W  dniu 
święta narodowego Finlandii P. Pre* 
zydent R.P. wystosował do Prezyden* 
ta Republiki Finlandii Kyesti Kallie 
telegram następującej treści:

Proszę Waszą Ekscelencję o przy* 
jęcie z okazji święta narodowego, ob* 
chodzonego przez Finlandie, moich 
szczerych i serdecznych życzeń szczę* 
ścia osobistego dla W aszej Ekscelen­
cji oraz pomyślności dla narodu fiń­
skiego.

POLSKA WYPRAWA NAUKOWA 
D o AFRYKI.

W arszaw a, 7. 12. (P A T )  W  tych 
dniach opuszcza Polskę wyprawa 
badawcza do A fryki środkow ej, zor 
ganizowana przez Polskie Tow a* 
rzystw o W ypraw  Badaw czych. Kie* 
rów nikiem  wyprawy jest dr Edward 
L oth , profesor uniwersytetu J. Pił* 
sudskiego w W arszaw ie, zaś w skład 
wyprawy w chodzi: dr Tadeusz Ber* 
nadzikiewicz, doc. dr Stanisław  G o* 
rzuchowski, mgr. Tadeusz Pawłów * 
ski i dr Tadeusz W iśn iew sk i.

PLAN  Z A M A C H U  N A  KS. PA* 
W Ł A  -  R EG EN T A  JU G O SŁA W II

Londyn, 7. 12. (P A T ) Wieczorne 
gazety podały sensacyjną wiadomość
0  tym, jakoby na życie księcia regen* 
ta Jugosławii Pawła terroryści plano­
wali zamach. Odjazdowi jego z Lon­
dynu rzekomo towarzyszyły niezwy* 
kle zarządzenia ostrożności, wydane 
przez Scotland Yard.

Z  oficjalnej strony zaprzeczają jed* 
nak doniesieniom prasy wieczornej, 
stwierdzając, że książę Paweł, który 
przybył do Londynu 21 listopaada i 
miał pozostać w stolicy W . Brytanii 
10 dni, i tak przedłużył swói pobyt,
1 wyjazd jego w dniu dzisiejszym nje 
ma nic wspólnego z wiadomością o 
mających się rzekomo znajdować w 
drodze do Anglii terrorystach chor*
wackich.

SAM OLOT N IEM IEC K I Z A TO N Ą Ł
Mamiła, 7. 12. (PA T.) Niemiecki sa* 

molot „Conóor", który odbywał lot 
powrotny z Tokio do Berlina, doko* 
nał wczoraj przymusowego wodowa# 
nia j zatonął w odległości 200 metrów 
od brzegu w pobliżu Manilli (Filipi* 
ny). Załoga i 1 pasażer zostali urato* 
wani przez rybaków.

W  akcji ratunkowej wziął również 
udział amerykański wodnosamolot woj 
skowy.
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Środa
Ambrożego 

J«tro: Niep P. NPM. 
Wschód słońca 7'30 
Zachód .  15 25

TEA TR  W IELKI.
Środa gocC. 19.30 „Zakochana królowa".
Czwartek godz. 15.30 „Ostatnia nowość". 

— Godz. 19.30 „Cyrulik sewilski".

TE A TR  RO ZM AITO ŚCI.
Nieczynny.

K IN O TEA TR Y ;
APOLLO Chorążczyrny 7: „Florian".
BA ŁTY K  pl. Strzelecki: „Kapitan Maile* 

nard" oraz „Siadami Indian".
CA SIN O  Legionów 5: „Zapomniana me­

lodia"
CHLMERA Akademicka 7: „Przebrzmiała 

melodia".
EM PIRE Legionów 5; „Student z Ox- 

fordu".
EURO PA Akademicka 3: 4 Córki.
KO PERN IK Kopernika 9: „Wesoły awan 

turntk".
M A RYSIEŃ K A  pl. Smolki: „Prof. Wil- 

czur“.
M IRA Ż pl. Mariacki 10: „Rakietą na

Marsa".
M U ZA ul. Trzeciego M aja; „Radość ży­

cia".
PAŁACE Legionów 1: „Strachy".
PAK Franciszkańska la : „Dunia — córka 

pocztmistna".
RA] pl. Mariacki: „Paweł i Gaweł".
RIALTO , ul. Trzeciego M aja: „Pary­

żanka".
ROKY Kętrzyńskiego 56: „Wędrujący

naród".
STY LO W Y  Szuszkiewicza 5: „8-ma żona 

Sinobrodego" i rewia.
ŚW IA TO W ID  ul. Kuszewicza: „Miłość

w kajdanach" oraz „Zemsta Tarzana".
TON pasaż Mikolascha: „Księżniczka cy­

gańska", oraz „Cień Szanghaju".
U C IECH A  pasaż Mikolascha: „W pu­

łapce" oraz rewia.

-  „ZAKOCHAN A KRÓ LO W A ". Dzi* 
siaj, 7 bm. w Teatrze W. o godz. 7.30 wiccz. 
przemiła operetka Brodsky'ego p t. „Za­
kochana królowa" w obsadzie premierowej 
z pp.: M. Didur-Załuską, K. Ankwicz- 
Szyjkowską, Igo Symem, J. Leliwą i T. Su­
rową w rolach głównych Reżyseria F. Ku* 
ligowskiego. Solowe produkcje taneczne w 
wykonaniu pp.: baletmistrza E. Paplińskic* 
go i primabaleriny M. Kctpikówny. Orkie­
stra pod dyr. kapelmistrza J. Munda.

-  „C Y R U LIK  SEW ILSK I". W czwartek 
S bm. opera lwow. wystawi czarującą operę 
Rossiniego „Cyrulik Sewilski" Ogólna sen 
sację budzi obsada tego przedsiawienia. A 
więc w roli Rozyny wystąpi światowej sta­
wy sopranistka E. Bandrowska, partię Ai- 
mavivy odtworzy fenomenalny tenor ru* 
muński Chicideame, którego przepiękny or» 
gan głosu, jakoteż niezwykła kultura śpie­
wacza wywołuje entuzjazm we wszystkich 
centrach muzycznych Europy. W roli tytu­
łowej usłyszymy świetnego naszego baryto- 
i:isty Z Dolnickiego. Don Basilia śpiewać 
będzie W ł. Kaczmar, który partię tę wypo­
saża w najwyższe walory sztuki aktorskiej 
i śpiewaczej. Don Bartoło w wykonaniu L. 
Reychana. Przedstawienie to poprowadzi 
ceniony kapelmistrz J. Lehrer. — W  sobotę 
10 bm odegrana zostanie opera Moniuszki 
„Halka".

-  PO PO ŁU D N IO W E P R Z E D STA W IŁ  
N IE „O STA TN IE J N O W O ŚCI". Jutro w 
czwartek o 3.30 popoł. w Teatrze W. ode; 
grana zostanie doskonała komedia francu* 
ska E. Bourdeta pt. „Ostatnia nowość" w 
obsadzie premierowej z B  Samborskim w 
toli głównej. Reżyseria St. Daczyńskicgo.

-  „PAN LA M BERTH IER". Już w naj­
bliższych dniach wystawiona zostanie w Te­
atrze Rozm. świetna sztuka znakomitego 
autora francuskiego L. Verneuilla pt. „Pan 
Lamberthier" w przekl. K. Bukowskiego. 
W  sztuce tej wystąpi K. Ankwicz-Szyjkow* 
ska oraz dobrze znany lwowskiej publicz* 
r.ości E. Zyteoki.

-  N A JBLIŻ SZ Ą  PREM IERĄ  TEA TRU  
W. będzie świetna komedia amerykańska 
pióra G. Montgomery‘ego pt „Dzień bez 
kłamstwa" w reżyserii St. Daczyńskiego z 
udziałem B. Samborskiego. Ponadto w ro- 
lach głównych wystąpią pp.: H. Chaniecka, 
N. Karasińska, G. Oranowska. Mf W ę­
grzyn, J .  Staszewski, T . Surowa. Nowa o> 
prawa dekoracyjna proj. M Różańskiego.

-  K O N C ER T SYM FO N ICZN Y W T E ­
A TRZE W . W  niedzielę, 11 bm. o 12 w po­
łudnic odbędzie się w Teatrze W. koncert 
symfoniczny pod dyrekcją znanego i cenio* 
nego dyrygenta Br. Wolfstala. Jako solista 
wystąpi doskonały skrzypek ]. Dworaków, 
ski. W programie utwory: F. Mendelsohna, 
P. Rytla, H. Klechniewskicj, B. Charbiera, 
M. Brucha i R. Wagnera.

KOMUNIKATY.
-  IN ST Y T U T  W Y ZSZ EJ K U LTU R Y  

R E L IG IJN E J podaje do wiadomości, że 
z powodu zgonu i uroczystości pogrzebom 
^ych ks. Arcybiskupa Teodorowicza — 
pierwszy odczyt docenta U JK . dr Stanisla. 
wa Klimka odbędzie się dopiero w środę, 
14*g°. zaś drugi odczyt w piątek, 16<go. —
Blizsze szczegóły w afiszach.

-  W YSTAW A KA N A RKÓ W  premio. 
Wj l j  ■ na konkursie śpiewaczym 6 i 7 bm. 
odbędzie aę  staraniem Tow. „Kanarek

i -Wl 8. 9 i 10 bm. w sali pa-
ranalnej kościoła św. Marii Magdaleny Le- 
ona Sapiehy 10. Czysty dochód na potrze- 
by kościoła.

Przed eKsportacją zw łok
śp. Arcybiskupa Józefa Teodorowicza.

Komitet pogrzebowy ś. p. Arcy* 
biskupa Józefa Teodorowicza ustalił 
szczegóły uroczystości pogrzebowych.

W stęp do katedry ormiańskiej na 
eksportację zwłok w piątek j na głów­
ne nabożeństwo, które rozpocznie się
0 godz- 9 rano w sobotę, odbywać się 
będzie ze względu na ograniczoną 
ilość miejsca wyłącznie za kartami 
wstępu, które wydaje Kuria obrz. or­
miańskiego. Organizacje, zamierzające 
wziąć udział w uroczystościach, win* 
ny się zgłaszać do czwartku godz. 16 
w Archidiecezjalnym Związku Or* 
mian (ul. Ormiańska 9 I p.). W  sobo* 
tę o godz. 8 rano w katedrze ormian* 
skiej odbędzie się nabożeństwo dla 
paraian Ormian.

Mszę św- w katedrze orm. odprawi 
ks. prymas kardynał August Hlond, 
a kazanie wygłosi ks. biskup połowy 
Gawlina.

W szystkie poczty sztandarowe ma* 
ją  się stawić przed katedrą orm. w so­
botę o godz. 8.40.

Porządek pochodu przewidziany 
jest jak następuje: wojskowe oddziały 
wszystkich rodzajów broni, kompanie 
P W ., Zw. Rezerwistów, Sokół, mło* 
dzież szkolna, młodzież harcerska, 
młodzież akademicka. Dalej niesione 
będą odznaczenia ś. p. Zmarłego Arcy 
pasterza, po czym iść będzie ducho* 
wieństwo trzech obrządków świeckie
1 zakonne, za którym trumna niesiona 
będzie do pl. Bernardyńskiego przez 
młodzież akademicką. Za trumną po* 
stępować będzie Rodzina, przedstawi* 
ciele Rządu i W ładz wojskowych i cv 
wilnych, Senaty wyższych uczelni.

Zwłoki ś. p. Ks. Arcybiskupa Teo­
dorowicza są wystawione na widok 
publiczny w kaplicy żałobnej pałacu 
arcybiskupiego od godz. 9 do 19 w 
środę i w czwartek, oraz od godz- 10 
do 16 w piątek.

Zgodnie z intencją ś. p. Zmarłego 
Komitet zwraca się z apelem do wszy* 
stkich Związków, Stowarzyszeń i 
ogółu społeczeństwa o składanie ofiar 
na Zakład Naukowy im. Dr. Toro* 
stewicza (ul. Skarbkowska 25) konto 
PKO Nr. 511.931, zamiast wieńców i 
kwiatów na trumnę-

Redakcje wszystkich pism są pro* 
szone o otwarcie szczegółowej rubry* 
ki i zbieranie ofiar na ten cel.

Trasa pogrzebu prowadzić będzie 
ulicami Krakowską, Skarbkowska pod 
Teatr, Legionów, place Mariacki, H a­
licki i Bernardyński, gdzie z trybuny 
wygłoszone będą trzy przemówienia 
(prez. Ostrowski, prof. Głąbiński i 
przedstawiciel młodzieży). Czarnieć* 
kiego, pl. Biskupa Bandurskiego, ul. 
Łyczakowską i ul. Św. Piotra i Pawła. 

*  *  *
W ydział Kongregacji KupiżcKiej 

wzywa swych członków do grem:al* 
nego udziału w pogrzebie ś. p. Ks. 
Arcybiskupa Teodorowicza. Punkt 
zborny w sobotę o godz. 9.30 obok 
sklepu p. Jana Questa. W ydział prosi 
zarazem, by w sobotę 10 b. m. :złon- 
kowie zechcieli na trasie pogrzebu 
zamknąć sklepy na znak żałoby w cza 
sie przemarszu konduktu pogrzebo* 
wego.

Zgon śp. prof. Bruchnalskiego.
W czoraj w południe zmarł we Lwo* 

wie ś. p- dr. W ilhelm Bruchnalski, 
emer. i honorowy profesor historii 
literatury polskiej Uniwersytetu Jana 
Kazimierza, doktor honoris causa U* 
m w ersytetu  S te fan a Eatorego w W il­
nie, w roku 1938 laureat nagrody lite­
rackiej miasta Lwowa, w latach 1912*

*

Śmierć prof. W ilhelm a Bruchnal* 
skiego okryła żałobą uczniów, dla 
których b y ł mądrym i serdecznym 
nauczycielem, uniw ersytet Tana Ka* 
zimierza, którego bvł chlubą i ozdo* 
bą, a nade w szystko okryła żałobą 
naukę polską, której był nie tylko 
w spółtw órcą, lecz fanatycznym  wy* 
znawcą i apostołem .

Ś. p. prof. Bruchnalskj urodził się 
w r. 1859 we Lwowie; tu ukończył 
gimnazjum oraz fakultety prawa i fi* 
lozofii na U .J.K . Był długoletnim 
skryptorem i bibliotekarzem Zakładu 
Narodowego im. Ossolińskich i objął 
katedrę historii literatury polskiej- 
Był seniorem polonistów.

Historia Gazety Lwowskiej i jej li* 
terackiego dodatku „Rozmaitości" by 
ła pierwszym dziełem naukowym z te* 
go zakresu. W ydał i komentował dzie 
ła Mickiewicza, pisząc szereg roz­
praw, dzieła o wersyfikacji Kocha­
nowskiego, o Myszeid.zie Krasickiego, 
studia nad Bogurodzicą, o panegiry* 
kach polskich, o epistolografii po]* 
skiej i wiele, wiele innych.

Był członkiem czynnym Polskiej

1917 nieprzerwanie dziekan względnie 
urzędujący prodziekan ówczesnego 
Wydziału filozoficznego U .J.K .

Pogrzeb ś.p. prof. Wilhelma Rruch* 
nalskiego odbędzie się w piątek.

W  środę o godz. 11 odbędzie się 
żałobne posiedzenie Rady W ydziału 
humanistycznego U  J.K .

*

Akademii Umiejętności, członkiem 
honorowym Pol. Tow. Historycznego 
i Tow. Literackiego im. Mick ewiczn, 
członkiem zwyczajnym Warszawskie* 
go Tow- Nauk i Tow. Naukowego we 
Lwowie, pisał szereg artykułów na* 
ukowych w czasopismach niemiec­
kich, angielskich i rosyjskich.

Odznaczony byl Komandorią O r­
deru Odrodzonej Polski.

P rof. Bruchnalski należał do tych 
dzisiai w yjątkow ych uczonych, dla 
których nie istnieje nic poza nauką i 
poznaniem naukowym . Rozkochany 
w kulturze średniowiecza, przeiał się 
iei ascezą i bezwzględnością. Pracę 
badawcza i tw órczość naukową spel 
niał z radosną abnegacją, z jaką 
mnich klasztorny zapisywał karty 
pergaminu. Poszerzanie i pogłębia* 
nie wiedzy polskiej na niwie historii 
literatury, było  dla prof. Bruchnal* 
skiego misia i posłannictwem, któ* 
remu służył z całkow itym  poświęcę* 
niem. Niezw ykle subiektyw ny i su* 
biektyw nie uim uiacy sprawy co* 
dzienne i społeczne, w sferze nauki 
zachowywał jak  najdalej posunięty

-  IV . PO SIED ZEN IE N A U KO W E OcL
działu Lw. Pol. Tow. Historycznego odbę­
dzie się w piątek, 9 bm. o 18-tej w Zakładzie 
Hist. Polski U JK ., Mickiewicza 5a, III. p. 
Na porządku dziennym: Dyr. dr A. Czo-
łowski: „Co zawiera Archiwum Sobieskich 
w Żółkwi w r 1686".

-  ZASIŁKI K O N G R EG A C JI KU PIE­
C K IEJ. Z okazji świąt Bożego Narodzenia 
rozdzieli Kongregacja Kupiecka jak coro. 
cznie zasiłki gotówkowe wdowom i sierotom 
po kupcach, zubożałym kupcom, jakoteż 
bezrobotnym starszym współpracownikom. 
Podania o przyznanie zasiłku przyjmuje 
do 17 bm. włącznie Sekretariat Kongregacji, 
Piłsudskiego 11. Wypłata zasiłków nastąpi 
jak corocznie 21 i 22 gruelnia.

-  ZW IĄZEK PAN D O M U komunikuje, 
że w piątek. 9 bm. o 17«tej w lokalu Zwiąż* 
ku, Batorego 38 odbędzie się bezpłatny po­
pularny propagandowy pokaz przyrządza­
nia baraniny na różne sposoby.

-  W IELKA W EN TA  ŚW IĄTECZN A , 
urządzona przez Stowarzyszenie Pań św. 
Wincentego a Paulo odbędzie się w dniu 11 
bm. w małej sali Sokoła. Początek o godz.

i 12-tcj. Wstęp J20 gr., dla młodzieży 10 gr.
• Losy po 20 gr. Piękne fanty do wygrania: 

drób, dziczyzna, słodycze. Na miejscu do­
bry i tani bufet i muzyka. Czysty dochód 
przeznaczony na Gwiazdkę dla najuboż* 
szych, będących pod opieką Pań św. Win* 
centego a Paulo.

-  KO M ITET O R G A N IZ U JĄ C Y  uro­
czystość poświęcenia sztandaru szkoły 
powsz. ż. im. Ad. Mickiewicza we Lwowie 
składa podziękowanie za bezinteresowne a 
bardzo piękne przystrojenie auli szkolnej 
PT. firmie T. Kysiak i Synowie, plac Smol* 
ki I. 4.

-  POL. TOW . O PIEKI NAD  GRO BA* 
MI BO FIA TERO W  Oddział Wojewódzki 
we Lwowie zawiadamia, że ze zbiórki pie* 
nlężnej do puszek zebrano w dniach 31/10, 
1/11 i 2/11 na cele Towarzystwa kwołę 214 
zł., zaś ze sprzedaży świec, kaganków, zie» 
leni i kwiatów oraz chorągiewek na cmenta­
rzu janowskim kwotę 949 zł. 08 gr. netto, 
łącznie kwotę 1.163 zł. 08 gr. — Wszystkim 
szlachetnym ofiarodawcom zasyła się tą 
drogą serdeczne „Bóg zapłać".

INTERPELACJA LABOURZY* 
STÓW W IZBIE GMIN

Londyn, 7. 12. (P A T ) Laoourzyści 
Handerson i Flechter złożyli w Izbie 
Gmin interpelację, domagająca się wy 
jaśnień na temat rozmów min Pirowa 
w Rzymie i Berlinie.

Na interpelację tę odpowiedział mi­
nister kolonii Malcolm Macdonald, 
stwierdzając, że dotąd rzad brytyjski 
nie otrzymał żadnych wiadomości w 
tej sprawie ze strony rządu unii polu* 
dniowOsafrykańskiej, jednakże min. 
Pirow powrócił obecnie do Londynu 
i odbędzie rozmowy z ministrami bry 
tyjskimi przed swym wyjazdem, który 
nastąpi przed końcem tygodnia. Praw* 
dopodobnię — mówił Malcolm Mac* 
donald — min- Pirow Doinformuje 
nas o swych rozmowach berlińskich i 
rzymskich.

obiektyw izm . N am . uczniom zdawa* 
ło się nieraz, że orof. Bruchnalski. 
tak pełen fantazii i dow olności 
w kw estiach i w rozmowach poza* 
naukow vch, przedzierzga się w in* 
nego człowieka z cłrwila. gdv przv* 
brany w sw ój stary szlafrok z koni* 
czynkami i sztywne, nieskazitelnie 
białe mankiety, zasiada nrzv małym, 
zawalonym papierami biureczku do 
pracy, do tych niezrównanie precv* 
zyinych analiz i w yczerouiacych re* 
cenzyi, które sa i pozostaną wzorem 
um iejętnej m etody, wnikliwei mvśli 
badawczej i rzetelności sądu.

Tako w ykładow ca, śp. Zm arły nie 
olśniewał błyskotliw a wym ow ą, ale 
budził naigłebsze zaufanie słuchaczy
i pociągał ich zapałem dla czystej 
wiedzy. T en  entuzjazm dla czystego 
poznania naukow ego, w yniesiony 
z najlepszych tradvcvi atm osfery u* 
m yślow ej X I X  stulecia, był najbar* 
dziej znamienna cecha prof. Bruch* 
nalskiego.

Sp. Zm arły był całym swym ży* 
ciem z wrażany ze Lwowem. T u ta j 
odbyw ał studia, tutaj ukończył uni* 
wersytet, iako uczeń znakom itego 
polonisty, Rom ana Piłata, tutaj po 
krótkiej pracy nauczycielskiej w gi* 
mnazjum, wstąpił do O ssolineum . 
Był skryptorem Biblioteki Zakl idu 
Nar. im. O ssolińskich i należał do 
grona świetnych Ossolińczvków\ któ  
rzv iak Szajnocha. M ałecki. Kętrzyn* 
ski zasłynęli na polu badań hi sto* 
rycznych i literackich. H abilitow any 
na docenta uniwersytetu lw owskie* 
go, uzyskał później katedrę filologii 
polskiej, na której w ychow ał kilka 
pokoleń polonistycznych a w śród 
nich szereg w ybitnych uczonych, 
z których kilku zasiada na katedrach 
uniw ersyteckich.

W ied zą  swa i m yślą poznawczą 
obial śp. prof. Bruchnalski cały ob* 
szar literatury o jczyste j, do której 
odnosił sie z zachwytem m iłośnika, 
z pietyzmem uczonego i z przywią* 
zaniem żarliwego patrioty. Setki roz 
praw i szkiców , sprawozdań i kry* 
tyk pozostało w spuś<Tiźnie nauko* 
wei śp. Zm arłego. Jego badania nad 
średniowieczną literaturą polską, nad 
renesansem, nad tw órczością R e ja  i 
Kochanow skiego, nad retoryką i pa* 
negirykiem  polskim , nad Ignacym  
Krasickim , a zwłaszcza nad poezją 
M ickiew icza, do którego miał spe* 
cjalną predylekcje, przyniosły rezul* 
taty nowe i trwałe i pozostaną zaw* 
sze wzorem dociekań naukow ych. 
W ie lk ie  zasługi położył prof. Bruch 
nalski, iako ieden z najlepszych wy* 
dawców tekstów  literackich. Zupel* 
ine oryginalna m etodę poznawczą 
stw orzył w dziedzinie badań nad 
czasopiśmiennictwem polskim . Kul* 
tura Lw ow a i Ziem i C zerw ieńskiej 
miała w Bruchnalskim  pierwszorzęd 
nego znawcę i m iłośnika.

P o  ustąpieniu z katedry uniwer* 
syteckiej prof. Bruchnalski nie prze* 
stal pracować naukow o. M ianow a* 
ny profesorem  honorow ym  U . T -K . 
nie podia! iuż jednak w ykładów , do 
których mu sił nie starczyło.

Zgon seniora polonistów , znako* 
m itego uczonego i nauczyciela, przyt 
ma z najw iększym  żalem Jego ucz* 
niow ie, rozprószeni po całej P olsce.
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Paryż, 7. 12. (P A T ) Agencja Ha* 
vasa donosi: D eklaracja francusko*
niemiecka brzmi*

Georges Bonnet, minister spraw  
zagranicznych republiki francuskiej 
oraz Joachim von Ribbentrop, mini* 
ster spraw zagranicznych Rzeszy, 
działając w imieniu i z polecenia 
sw ych rządów , ustalili w wyniku 
ich spotkania w Paryżu w dn. 6*go 
grudnia |938 r. co następuję:

0  Rządy francuski i niemiecki cal 
kowicie podzielają przekonanie, że 
stosunki pokojow e ich dobrego są* 
siedztwa pomiędzy Francją a Niem* 
cami stanowią jeden z isto/nych ele­
mentów konsolidacji sytuacji euro* 
pejskiej oraz utrzymania pokoju po* 
wszechnego. Oba rządy w konsek* 
wencji dołożą wszelkich wysiłków, 
aby zapewnić rozwój stosunków po* 
między ich krajami w tym  duchu.

2 )  O B A  R Z Ą D Y  S T W IE R D Z A ­
JĄ , 1 2  P O M IĘ D Z Y  IC H  K R A JA *  
M I N IE  P O Z O S T A Ł O  Ż A D N E J  
B Ę D Ą C E J W  Z A W IE S Z E N IU  
K W E S T II  N A T U R Y  T E R Y T O *  
R I A L N E J I  U R O C Z Y Ś C IE  U Z N A  
JĄ  JA K O  O S T A T E C Z N Ą  G RA *  
N IC Ę  P O M IĘ D Z Y  IC H  K R A JA *  
M I T A K Ą , JA K A  JE S T  O B EC *  
N IE  W Y T Y C Z O N A .

3 ) Oba rządy sa zdecydowane 
z  zastrzeżeniem dla stosunków spe= 
cjalnych, łączących ich z trzecimi 
mocarstwami, utrzymywać ze sobą 
kontakt we wszystkich sprawach, 
interesujących oba kraje i dokony* 
wać wzajemnej konsultacj5 w wypad  
ku, gdyby dalszy rozwój tych spraw  
mógł spowodować trudności mię* 
dzynarodowe.

W  tej myśli reprezentanci obu rzą* 
dów  podpisali niniejszą deklaracje, 
która niezwłocznie wchodzi w życie. 
Sporządzono dwa egzemplarze, w ie* 
zyku francuskim i niemieckim. Pa* 
rvż. dnia 6 grudnia 1938 roku. P o d ­
pisali: Georges Bonnef i Toachim 
ro n  Ribbentrop.

Berlin. 7. 12. (P A T ) Niemieckie ko­
la polityczne snują na tle wizyty min. 
Ribbentropa rozmaite przypuszczeń^ 
co do dalszej ewolucji stosunków nie* 
miecko*i rancuskich.

Po zakończeniu sporów terytorial* 
nych istnieją — zdaniem kół ber* 
lińskich — podstawy doprowa­
dzenia stosunków niemiecko*fran- 
cuskich na płaszczyznę wzajemne* 

go zaufania.
W  Berlinie liczą s:ę z tym. że pod* 

pisany w Paryżu układ odbije się ko* 
rzvsmie na zbliżeniu gospodarczym 
Niemiec i Francji i wpłynie dodatnio 
na prasę obu krajów. W  Berlinie pod 
kreślaią dodatnie strony metody dwu 
stronnych układów, które dają w ięk­
sze korzyści niż układy zbiorowe i 
pomysły genewskie.

Prasa niemiecka podkreśla zna* 
czenie osi Rzym—Berlin, zazna* 
czając wyraźnie, że wszelkie pró* 
by zakłócenia stosunków między 
Rzeszą a W iochami spotkają się 
ze stanowczym odparciem Nie* 

miec-
Linia przewodnią polityki zagrani­

cznej Niemiec pozostanie nadal przy* 
jaźń z W iochami. Nie jest rzeczą Nie* 
miec — podkreślają w Berlinie — roz* 
wiązywanie problemu włosko*fran- 
cusk;cgc, a w stosunkach niemiecko* 
włoskich nie mogą być przeprowadzo 
ne żadne zmiany.

Berlin, 7. 12. (P A T ) Opinia nie* 
miecka zwraca się bardzo ostro pize* 
ciw prasie zagranicznej, która, korzy­
stając z wizyty paryskiej vor Ribben* 
tropa i z nieporozumień włosko*rran* 
cuskich, stara się udowodnić, że 

oś Rzym —Berlin zadu* iala się. 
Polityka zagraniczna Niemiec opie* 

ra się przede wszystkim na osi R:.ym- 
Berlin — stwierdza jednomyślnie pra* 
sa niemiecka. — Nieporozumienia na 
tle kwestii terytorialnej między Pary* 
żem a Rzymem dotyczą wyłącznie 
Francji i W łoch. Prasa zwraca uwagę 
na analogię między układem niemiec* 
ko*francuskim i nifcmiecko-brytyj* 
skini, stwierdzając, że nie może bvć 
m owy o zmianie stosunku Niemiec

do W łoch, choć Niemcy zawierają w 
Paryżu układ w chwili, w której Fran 
cja i W łochy znajdują się w ostrym 
zatargu.

Zbliżona do urzędu spraw zagrani* 
cznych „Boersen Zeitung" zwraca się 
bardzo ostro przeciw części prasy fran 
cuskiej,

pragn ącej nadać wizycie Ribben* 
tropa pozory zachwiania sie osi- 
Dziennik ten stwierdza, że Europa 

ma już dość wytwarzania atmosfery 
niepokoju przez nieodpowiedzialne i 
tendencyjne koła Paryża.

Czynnik bezpieczeństwa, oparty 
o oś Rzym--Berlin, doznał przez 
układ z Anglią i zawarty obecnie 
układ między Niemcami i Francją 
takiego wzmocnienia, iż wszystkie 
próby jego nadwyrężenia skazane 

są z góry na niepowodzenie. 
Paryż, 7. 12. (P A T ) Minister von 

Ribbentrop przyjął wieczorem amba* 
sadora W łoch Guariglia- Rozmowa 
ministra z ambasadorem trwała 45 mi* 
nut. Na zapytanie dziennikarzy am*

Tokio, 7, 12. (P A T ) P rzed staw iciel 
m in isterstw a spraw  zagranicznych o* 
św iad czył, iż

załatwienie sporu japońsko » so­
wieckiego w sprawie rybołówstwa 
stanowi zasadniczy warunek nor* 
mainych stosunków pomiędzy obu 
krajami oraz zachowania pokoju 

we wschodniej Azji. 
Odpowiedź sowiecka na japońskie 

propozycje, poczynione w sprawie no 
wej konwencji o rybołówstwie, zgod*

Rzym, 7. 12, (PAT.) Wczoraj przed 
południem odbyły się tu manifestacje 
antyfrancuskie. Kilkutysięczny pochód 
młodzieży udał się na plac Wenecki, a- 
by zgotować owację na cześć Mu^solii- 
niego. Wołano chóralnie; „Chcemy Tu* 
nisu‘‘. Szef rządu nie ukazał się na bal* 
konie.

Następnie demonstranci przeszli 
przez corso W iktora Emanuela, usilu*

Nowy Jork, 7. 12- (PA  u  W czoraj 
po południu prezydent Roosi /eU od* 
był konferencję z zastępca sekretarza 
stanu Summer Welles‘em i >a.vrthnsado- 
rami St, Zjedn. we Francji, Niem­
czech i Włoszech — Br.di ttem Wilso*

Szczecin, 7. 12. (PA T.) Niemiecka 
prasa fachowa donosi, ie  zakup akcji 
byłej „Austriackiej żeglugi dunajo* 
wej" przez „Reichswerke Hermann 
Goering" jest pierwszym krokiem do 
utworzenia „Lloydu dunajowego", któ 
ry

wyeliminuje z żeglugi na Dunaju 
wszystkich innych konkurentów. 
Dotyczy to w pierwszym rzędzie 
Włoch, których udziały w „Donau

Warszawa, 7. 12. (F A T.) Sejmowa ka 
misja prawnicza pod' przewodnictwem 
pos. Szczepańskiego dziś wieczorem 
rozpatrzała projekt ustawy o przedłu* 
żeniu obniżenia komornego, który re* 
ferował pos. Starzewski. Projekt ten 
— jak wiadomo — przedłuża obniżkę 
komornego na czas od dnia ] stycznia 
1939 r. do dnia 31 marca 1940 roku, 
przy czym poczynając od dnia 1 kwie* 
tnia 1940 roku wysokość komornego 
wzrastać ma co kwartał o 2 i pół pro* 
cent podstawowego lub umownego 
komornego aż do osiągnięcia pełnej je*

basador włoski oświadczył, iż była to 
zwykła wizyta kurtuazyjna.

Paryż, 7. 12- (P A T ) W  wyniku roz* 
mów francusko*niemieckich o godz. 
18.25 min. Bonnet odczytał opubliko­
wany w języku fran.uskim  i niemiec­
kim komunikat następującej, treści;

W izyta ministra spraw zagranic z* 
nych Rzeszy w Paryżu dała sposob­
ność do szerokiej wymiany poglądów 
francusko*niemieckich. W  czasie roz* 
mów, przeprowadzonych pomiędzy 
ministrem vOn Ribbentropem i mini* 
strem Bonnet, zbadano główne zagad­
nienia europejskie, a szczególnie za­
gadnienia, dotyczące bezpośrednio sto 
sunków politycznych i gospodarczych 
pomiędzy Francją a Rzeszą Niemiec* 
ką. Zarówno jedna strona jak i druga 
uznały, że rozwój stosunków pomię* 
dzy obu krajami, oparty o zasadę for# 
malnego uznania wzajemnych granic, 
posłuży nie tylko interesom współ* 
nym obu krajów, lecz stanowić będzie 
zasadniczy wkład w dzieło utrzymania 
pokoju.

nie z układem z r. 1936, wydaje się 
wskazywać, że 

Sowiety usiłują zlekceważyć ja* 
pońskie uprawnienia w tei dzie* 
dżinie, przewidziane traktatem w 
Portsmouth, co nie bedzie tolero­

wane.
Ambasador japoński w Moskwie 

otrzymał instrukcje poinformowania 
rządu sowieckiego, iż rząd ten *He wy­
konał układów, zawartych z Taponią.

jąc dotrzeć do pałacu Farnese, który 
jest siedzibą ambasady francuskiej. — 
Dostęp do ambasady zagrodzony był 
ze wszystkich stron przez policję i ka* 
rabinierów. Wznosząc okrzyki ,.Chce= 
my lunisu" i śpiewając hymny patrio* 
tyczne oraz manifestuiąc przeciw Fran* 
cji, młodzież przeszła przez główna uli* 
c-e miasta. Do żadnych incydentów nie 
doszło.

nem i Philipsem. Tematem konferencji 
była sytuacja międzynarodowa.

W  kołach politycznych twierdzą, że 
był to dalszy ciąg narad rozpoczętych 
przez prezydenta w Warmspring.

DampfschifiahrtSgesellsi haft“ wy3 
noszą 46 procent.

Tabor połączonych towarzystw nie* 
mieckich na Dunaju obejmuje ooecnie 
5l procent całego taboru na Dunaju. 

Jednocześnie pojawiła się wiadomość
ie

holenderskie towarzystwo żeglugi 
na Dunaju „Continentale Motor* 
schiffahrtsgesellschaft" przeszło 

już również w ręce niemieckie.

go wysokości. Powyższy projekt przy* 
jęto bez zmian.

Jak  słychać, usiawa o przedłużeniu 
obniżenia komornego znajdzie się na 
porządku dziennym najbliższego posie 
dzenia Sejmu, t. j. w nadchodzący pią* 
tek Przypuszczać należy, że projekt 
rozpatrzony zostanie przez Senat je# 
szcze przed feriami świątecznymi — 
tak że ustawa na dzień l stycznia 1939 
roku stanie się prawem obowiązują* 
cym.

• • •

W arszaw a, 7. |2. (P A T ) W czo*

| Z TEATRU WITTjOEGO.

„Intryga i miłość".
Tragedia Fryderyka Schillera w przekładzie 
Juliana Tuwima. Reżyseria M. Szpakiewi- 

cza, dekoracje M. Różańskiego.
N-ewiadomo, dla kogo lepiej jest grać 

tzw. repertuar Klasyczny. Czy dla wytną, 
drzalskich, którzy każdy wiersz tekstu mają 
w pamięci, znają tradycje aktorskie każdej 
roli i są pełni wiedzy teatrol Dgicznej jako­
by, czy dla ludzi, którzy nazwiska SohJle* 
ra- Goethego czy Mi ikiewicza (nazwiska 
tylk o!) pamiętają jak zly sen tylko z cza­
sów gimnazjum. Myślę, że—mimo wszystko 
— lepie) jest grać dla tych drugich. Kultury 
teatralnej dużei u nich nie znajdzie, ale za 
to st< junek ich do teatru będzie prostszy 
i bardziej wierzący. „Ach, dlaczego to się 
tak źle skończyło?" — usłyszałem koło 
siebie czyjeś głośne westchnienie, gdy kur* 
tyna opuszczała się na ostatnią scenę wido­
wiska.

Skad te refleksje o gatunkach widzów 
teałral nych? Stąd, że o istnieniu właściwej 
atmosfery widowiska decyduje atmosfera 
wiary, owiewająca widownię. Nie wystarczy 
wiedzieć coś o sztuce; trzeba w mą także 
uwierzyć.

Z drugiej strony do łudzi sceny należy 
taka interpretacja dane sztuki, by możliwa 
stała się wiara w je j konkretność. By np. 
sprawa Lu zy Miller i maiora Ferdynanda 
We Itcra stała się na scenie i przez scenę na* 
powrót r.ywa. Nie wystarczy widzieć w ..In­
trydze i miłości" rezerwat historycznojitc- 
raćki; trzeba ożywić tę „mi. sżfclańską tra. 
gedię" tętnem żywej krwi. Dlatego od re­
żysera i aktorów żądamy oryginalnego sto* 
sunku do tekstu, który mają odtworzyć na 
scenie.

Charakter lwowskiej prezentacji (wzno­
wienia po latach około 101) „Intrygi i mi* 
łości określony .ostał w dużej mierze przez 
dekorację Różańskiego — schematyczną i 
prze- to właśnie kapitalnie prostą. Scenę 
podzieli! Różański na dwie połowy. Lewa 
wyższa była na przemiany pokojem łady 
Milford i gabinetem prezydenta W iltera, 
prawą niższą zajmowało niezmiennie miesz­
kanie Millerów. A  więc świat podzielony 
na dwie nołowy; wyż czą arystokratyczną i 
mieszczańską niższą. To był jedyny sche­
mat treściowy, który trzeba było naznaczyć 
schodami i światłem. Inne — działały samo* 
rzu'nii a niezawodnie. Fdania o tyranach 
i obłudzie i przemocy jedynowładczej ro* 
zumiane są dziś znakomicie. Odtworzono w 
,.Intrydze i miłości" atmosferę lućbzi szuzę- 
śliwych. Tak, szczęśliwych bo Luiza i Fer. 
dynr.nd wierzyli, że bliska już jest epoka, 
w której do głosu dojdzie prawda i serce 
człowieka. W  atmosferze konfliktów schille- 
rowskich rodziła się piękna epoka wolności 
i demokracji. Z  tych tęsknot i z tych na* 
dziei utkana została „Oda dt> młodości". 
Należy się pełne uznanie zespołowi aktor­
skiemu za to, że ten akcent narodzin wol­
ności podjął i grą swoją wyraził.

Reżyseria „Intrygi i miłości" poszła w 
kierunku całkowitego nie krępowania akto* 
rów jakąkolwiek ideą organizującą czy dy* 
namiczną interpretacją. Z  tym większym 
v. ięc zaciekawieniem patrzyło się na kreacje 
aktorskie. Szymański (prezydent Walter) 1 
Machalski (Miller) wykazali raz jeszcze 
wysoką klasę swych aktorskich od  łu ć  1 
aktorskich manier. Kreacje Sucheckiej (lady 
Mftford) i Staszewskiego młodszego (Fer­
dynand) kazały na siebie, baczną zwrócić 
uwagę Obie miały kapitalne akcenty praw* 
dziwego rozumienia sztuki. Utalentowany 
aktor M addiński niepotrzebnie zagrał W ur- 
ma stylem Niewiarowicza. Możnaby to zro* 
bić inaczej — np. tak pochroniowato w spo­
sób chmurny, mrukliwy a barczysty. B y­
łoby to bardziej zgodne z warunkami Ma- 
dalińsfldegp.

Prezentacja „Intrygi i miłości" posiada 
takie swoje walory, że uważać się ją  musi 
za spektakl naogół udany i na miejscu. 
Sukces jest solidnie i twardo wypracow any 
przez aktorów. B . W. L.

raj po połudi iu ae.mowa komisja 
budżetowa rozpatrzyła cztery projek  
tv ustaw o kredytach dodatkow ych, 
a mianowicie kredyt dodatkow y w  
wysokości 600 tys. zł. na opieke nad 
emigrantami za granica, kredyt do* 
datkowy na zwalczanie zaraźliwych 
chorób zwierzęcych w kwocie 500 
tys. zł., kredyt dodatkowy na zaan* 
gazowanie urzędników ryczałtowych  
w urzędach zigranicznych w wyso* 
kości 90 tys. zł. i kredyt dodatkow y  
na koszty wyborów do Sejmu i Se* 
natu w wysokości 1 miln. 980 tys. zł. 
W szystkie te projekty po dyskusji 
przyjęto bez zmian.

Poza tvm komisja ustahła kanlen* 
darzyk prac nad preliminarzem bu* 
dżetowym. Prace te rozpoczynała się 
20 bm. W  dniu tym rozpatrzone zo 
stana budżety Prezydenta R . P ., Sej* 
mu i Senatu i N . I. K. 21 bm,. bu* 
dżet emerytur. N a tym zakończone 
zostaną prace komisji przed śv ięta* 
mi.

P o  feriach świątecznych prace ko* 
misji rozpoczną się 11 stycznia r. p . 
i trw ać będą do 7 lutego włącznie.

  'i

Deklaracja francuske-niemiecka.

Spór japońsko-sowiecki w sprawie
rybołówstwa.

„Chcemy Tunisu“.

Ambasadorowi: Francji, Niemiec i Włoch
na konferencji u prez. Rooseoelta.

■ m*rti ir™  m in i i— -— mmmmammmmmmmm

Żegluga na Dunaju tylko w  rękach
niemieckich.

Projekt ustawy o przedłużeniu
obniżki komornego.
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Ogłoszenia urzedowe.
l i c y t a c j e .

V  K i ł  1591/38. Obwieszczenie o licytacji
ruchomości. Komornik Sądu 
miejskiego wc Lwowie Rewiru ^  mający 
kancelarię we Lwowie, przy ul. Grodzickich 
1 4 na podstawie art. 547 kodeksu W i o ,  
wego i art. 602 kpc. podaje do publicznej 
Ł o ś c i ,  że dnia 12 grudniai 1938i odbę­
dzie się pierwsza licytacja 15 tonn papieru 
szarego d a n e g o  „Schrenz" a to : o godzi, 
nie 9.30 rano, 5.500 kg. papieru znajdują­
cego sie we Lwowie w magazynie przy ul. 
Żółkiewskiej 41, zaś o godzinie 10-tej rano, 
fcgo ^ e g d  dnia 9.500 kg. powyższego pa, 
nie.ru znajdującego się w magazynie Firmy 
spedycyjnej W olf &  Alien we Lwowie przy 
^ S i e w n e j  121. Ruchomości ^  
ogladać w dniu licytacji w miejscu i czasie

' l Ś S ™ ' G r o d z k i e g o  Miejskiego. 
Rew iru V .

Lwów, 2 grudnia 1938.

V III Km. 971/38. Obwieszczenie o licy* 
tac^d ruchomości. Komornik Sądu grodzkie-

mińskiego we Lwowie rew. V IILgo -
Z S  urzędową we Lwowie P ^ y uk
G rottgera 10 n a  podstaw ie
podaje do Pu^ mCJ g^dzlTlic j j ’5tej przed 12-go grudnia n o gorizinm

5f f i r ? r ^ ? £ogladiać w dniu licytacji w czasie i maejs

T ^ r r a r G ^ o  Miejskiego.
Rewiru V III. a« j«K

Lwów, 26 listopada 1938. ł598K

I Km 1160/36.

^  » S < W  2 w sr .w--e

* f ^ 4 u ^ 7 ”H oL 0 S S S g i  S w . 
ciwko Stanisławo i wszystkich wie-
zawiadamta stroni’ ę *  grcxłiki miej,
rzyci eli hipotecznych, gr" 2. go

S  n i 'w n io S k  Wierzyciela odstą-

Pił d b S £ iuj y a s Ł * s
gm m. Lwowa or z P m Lwowa,

iy .? * <  r2 S » ” h
S 2 knc przy równoczesnym zaw-iauomie

L  wsaysddcb « < »  “ S n S i a L ^ o

się licytacja nu

S*2* * ir r1-1. s t f s  »  

S . « W “ S c
1958 o  gódz. 10 we Lwowie przy ul. Dwer- 
n i ^ i^ o  30 odbędzie się licytacja publiczna 
ruchomości, należących dk> dłużnika, a skł » 
dających się z urządzenia domowego i obra,  
zów które to  ruchomości można przeglądać 
w dniu licytacji na miejscu spizedazy. 

Komornik Sądu Grodzkiego Miejskiego, 
Rewiru I.

Lwów, 3 grudnia 1938. 4609K

V II. Km. 1574/3S. Obwieszczenie o licy, 
tacji ruchomości. Komornik Sądu grodzkie­
go miejsikiego we Lwowie V II. rewiru W ła­
dysław Dohnal, imający kancelarię we Lwo­
wie, uł. Batorego 34 na podstawie art. 602 
kpc’. podaje do publicznej wiadomości, że 
dnia 9 grudnia 1938 o godzinie 10.15 we 
Lwowie, ul. Kochanowskiego Nt. 45 ^odbę* 
dzie się lsisza licytacja ruchomości, składa, 
jących się z maszyny do pisania, sprzętów 
domowych i kancel., ubrań, futer, obrazów, 
kilimów, oszacowanych na łączną sumę zł. 
1900. Ruchomości można oglądać w dniu 
licytacji w miejscu wyżej oznaczonym. 

Komornik Sądu Grodzkiego Miejskiego.
Rewiru V II.

Lwów, 1 grudnia 1938. 4607 K

Km 647/37. Obwieszczenie. Wierzyciel, 
ka: komunalna Kasa Oszczędności miasta
Rzeszowa przez pełnomocnika Dra Piotra 
Więcka adwokata w Rzeszowie, Dłużnicy:
1) ]an Kuźniar syn Marcina, 2) Marcjanna 
z Baranów Kuźniar i  3) W ojciech Musz 
syn Marcina -wszyscy W Głogowie (Wygo, 
da). Komornik Sądu grodzkiego w Głogo, 
wie, urzędujący w Głogowie przy ul. 3-go 
M aja pod N r. 1 na zasadzie art. 679 kpc. 
obwieszcza, że w dniu 9  stycznia 1939 r. od 
godziny lls te j w sali posiedzeń Sądu grodz­
kiego w Głogowie odbędzie się sprzedaż 
z publicznej licytacji nieruchomości, a mia, 
nowicie: A, I. całej realności lwh. 960 ks. 
gx. gm. k a t Głogów objętej składającej się 
z pgr. Ikat. 1903/7, 1903/16, 1912/2 i  1914/3 
obejmującej powierzchni 3 morgi 552 sążni 
kwadr. II. całej realności lwh. 976 ks. gr. 
gm. k a t Głogów objętej, składającej się z 
pgr. lfcat. 1906/19 obejmującej powierzchni 
1118 sążni kwadr., dłużników Jana Kuźnia­
ra syna Marcina i  Maircjanny z Baranów 
Kuźniar po połowie własnych. B . III. po­
łowy realności lwh. 978 ks. gr. gm. kat. G ło, 
gów objętej, składającej się z  pgr. Beat. 
1906/10 obejmującej powierzchni 1 morg
412.5 sążni kwadr. IV. jpołowy realności 
łwh. 964 ks. gr. gm. kat. Głogów objętej 
£ L * ^ itc e j się *  pgr. ikat. 1903/6. 1903/17, 
1912/1, 1913, 1914/1 obejmującej powierz, 
chni 1 mórg 888 sążni kwadr., V . 4/160 czę­
ści realności lwh. 951 ks. gr. gm. k a t  G ło­

gów objętej okładającej się z pgr. Ikat. 
1917/2 obejmujących powierzchni 22.7 sążni 
kwadr., VI. 4/160 części realności lwh. 952 
ks. gr. gm. kat. Głogów objętej, Składającej 
się z pgr. Ikat. 1903/20 obejmujących po, 
wierzchni 29.2 sążni kwadr., V II. 4/160 czę, 
śd  realności lwh. 953 ks. gr. gm. kat. G ło­
gów objętej, składającej się z pgr. Ikat. 
1903/3 obejmujących powierzchni 1 mórg
844.6 sążni kwadr., V III. 4/360 części real­
ności lwh. 799 ks. gr. gm. kat. Głogów obję, 
tej, składającej się z pgr. Ikat. 1906/2 obej­
mujących powierzchni 20.93 sążni kwadr., 
dłużnika W ojciecha Musza własnych, poło­
żonych w Głogowie na Wygodzie, powie, 
cie rzeszowskim, województwie lwowskim. 
Przynależność realności lwh. 960 gm. kat. 
Głogów stanowi dom mieszkalny, stajnia, 
drzewka i płot, realności lwh. 964 gm. kat. 
Głogów stanowi dom mieszkalny, zaś real, 
ności lwh. 953 gm. kał. Głogów stanowi 
masę drzewną około 50 m sześć. Nierucho­
mości te mają urządzoną księgę hipoteczną 
w Sądzie grodzkim w Głogowie. Realności 
stanowiące własność Jana Kuźniara syna 
Marcina i Marcjanny Kuźniar: A. I. Real­
ność lwh. 960 gm. kat. Głogów wraz z przy, 
należnościami została oszacowana na sumę 
4339 zł., sprzedaż zaś rozpocznie się od; ce­
ny wywołania tj. od kwoty 3254 zł. 25 gr. 
II. Realność lwh. 976 gm. kat. Głogów zo­
stała oszacowana na sumę 559 zł., sprzedaż 
zaś rozpocznie się od ceny wywołania tj. 
od kwoty 419 zł. 25 gr. Realności stanowią, 
ce własność W ojciecha Musza: B . III. P o, 
łowa realności lwh. 978 ks. gr. gm, kat. 
Głogów została oszacowana na siumę 1006 
zł. 25 gr., sprzedaż zaś rozpocznie się od 
ceny wywołania tj. od kwoty 754 zł. 68 gr., 
IV. Połowa realności lwh. 964 gm. kat. G ło­
gów wraz z przynależnościami została osza­
cowania na sumę 1.344 zł., sprzedaż zaś roz, 
pocznie się od ceny wywołania tj. od kwoty 
1008 zł., V. 4/160 części realności lwh. 951 
gm. kat. Głogów zostały -oszacowane na 
sumę 2 zł. 83 gr., sprzedaż zaś rozpocznie 
się od ceny wywołania tj. od kwoty 2 zł. 
12 gr., VI. 4/160 części realności lwh. 952 
gm. kat. Głogów zostały oszacowane na su­
mę 3 zł. 65 gr., sprzedaż zaś rozpocznie się 
od ceny wywołania tj. od kwoty 2 zł. 73 gr. 
V II. 4/160 częśd realności lwh. 953 gm. kat. 
Głogów zostały wraz z przynależnościami 
oszacowane na sumę 311 zł. 92 gr., sprze­
daż zaś rozpocznie sie od ceny wywołania 
tj. od kwoty 233 zł. 94 gr., V III. 4/360 czę, 
ści realnośd lwh. 799 gm. kat. Głogów zo­
stały oszacowane na sumę 2 zł. 61 gir., sprze, 
daż zaś rozpocznie się od ceny wywołania 
t j. od kwoty 1 zł. 95 gr. Licytant przystę­
pujący do przetargu realnośd wymieni o, 
nych pod I.) powinien złożyć rękojmię w 
gotowiźnie w kwocie 433 zł. 90 gr., pod II.) 
w -kwocie 55 zł. 90 gr., pod: III.) w kwocie 
100 zl. 62 gr., pod IV .) w kwocie 134 zł. 40 
gr., pod V) w kwocie 29 gr, pod V II w kwo­
cie 37 gr, pod V II) w kwode 31 zł. 19 gr., 
pod V III) w kwocie 26 gr albo w takich pap. 
wart. bądź książ. wkładkowych instytucyj, 
w których wolno umieszczać fundusze mało 
letnich i że papiery wartościowe przyjęte 
będą w wartości 3/4 części ceny giełdowej. 
Przy licytacji będą zachowane ustawowe 
warunki licytacyjne, o ile dodatkowym pu, 
blicznym obwieszczeniem nie będą podane 
do wiadomości warunki odmienne; że 
prawa osób trzecich nie będą prze­
szkodą do licytacji i przysądzenia wła­
sności na rzecz nabywcy bez zastrze­
żeń, jeżeli osoby te przed rozpoczędem 
przetargu nie złożą dowodu, że wnio­
sły powdóztwo o zwolnienie nieru, 
chomości lub je j części od egzekucji i że 
uzyskały postanowienie właśriwego Sądu, 
nakazujące zawieszenie egzekucji, że w 
dągu ostatnich 2-ch tygodni przed1 licytacią 
wolno oglądać nieruchomość w dnie pow­
szednie od godziny 8-ej do 18-ej, akta zaś 
postępowania egzekucyjnego można prze­
glądać w Sądzie.

Komornik Sądu Grodzkiego.
Głogów, 21 listopada 1938 . 4490K

U ZN A N IE ZA ZM ARŁEGO.
T. 74/38. Tymoteusz (Tymko) Czubko, 

syn Szymona, urodzony 24 lutego 1899 w 
Czemielowie ruśkim, powiat Tarnopol, wy­
jechał róku 1924 do Argentyny, przez około 
4 lata pisywał do żony, ostatni list pocho­
dzi 7. listopada 1928, poczem ślad o nim za, 
ginął. Na prośbę żony Marii wdraża się po, 
stępowanie celem uznania za zmarłego i 
wzywa, ażdby db roku uwiadomiono Sąd 
o zaginionym.

Sąd Okręgowy.
Tarnopol, 24 października 1938. 4557

O G ŁO SZEN IA  PRYW A TN E.

Reg. B . 1424.
Poz. hip. 114 Aa.

O BW IESZCZEN IE O LICYTACJI-
Dyrekcja Akcyjnego Banku Hipotecznego 

we Lwowie, opierając się na przepisie art. 
15 Rozp. Prez. Rzpltej z dnia 27 paźdlzier. 
nika 1932 Nr. 94 poz. 812 Dz. U. R. P. ogła, 
sza nindejszym, iż celem śd^gnnęcia zaległo- 
ści z  przynależnościami z długotemuno, 
wej pożycziki hipotecznej, stanowiącej 
zabezpieczenie listów zastawnych przez wie, 
rzycielaki Bank emitowanych, a udzielonych 
przez Akcyjny Bank Hipoteczny na hipo­
tekę niżej wymienionych nieruchomości od« 
będzie się w obecności delegata Dyrekcji 
w dniu 20 stycznia 1939 r. o  godz. 10-tej 
przed notariuszem p. Drem Bolesławem 
Trzosem w jego kancelarii we Lwowie, przy 
ul. Romanowi cza 6 w drodze publicznej li­
cytacji (pierwszej) sprzedaż następujących 
nieruchomości, stanowiących współwłasność 
niżej podanych dłużników.

1. realności obj. whl. 188 ks. gr. gm. k a t 
Krynica — Zdrój.

a) przeznaczenie gospodarcze nierucho­
mości:

dtWa jednopiętrowe budynki murowane 
przeznaczone na pensjonaty sezonowe (pod 
godłem „Ustroń").

b) miejsce położenia nieruchomości:
Krynica — Zdrój. Nr. orientacyjny 118

w bezpośrednim sąsiedztwie stadionu spor, 
towego przy ul. Piłsudskiego.

II. realności obj, whl. 189 ks. gr. gm. kat. 
Krynica — Zdrój.

a) przeznaczenie gospodarcze nierucho­
mości ad II.):

dwie parcele gruntowe, stanowiące, dzie­
dziniec dla budynków ad I.) wymienionych 
i przejazd do sąsiedniej parceli.

b) miejsce położenia nieruchomości:
Jak wyżej pod I.) b).
Ad I.) i II.):
Nieruchomości wymienione pod I.) i II.) 

stanowią współwłasność dłużników:
Jakuba Majera 2 im. Bodmera i Freidli z 

Yoelów Bodn.erowei.
Księsa gruntowa dla tych nieruchomości 

prowadzona jest przy Sądzie grodzkim w 
Muszynie.

Łączną cenę wywołania stanowi1 dla nie­
ruchomości pod I.) i II.) kwota zł. 128.225, 
z czego na nieruchomość ad I.) przypada 
jako cena wywołania kwota zł. 105.125, zaś 
na nieruchomość pod II.) wymienioną kwo, 
ta zł. 23.100.

Porządek licytacji:
Licvt>owana będzie najjaierw nieruchomość 

pod II.) wymieniona, następnie nieaucho, 
mość pod I.) wymieniona, a wreszcie w ra­
zie braku reflektantów nieruchomości pod 
I.) i II.) wymienione łącznie,

Z  pod egzekucji wyłączone jest wewnę­
trzne urządzenie pensjonatów, obejmujące 
ruchomości przeznaczone do przyjmowania 
gości sezonowych

Podstawą licytacji będą warunki licyta, 
cyjne, ustanowione wyżej powołanem Roz, 
porządzeniem.

Przystępujący do licytacji winien złożyć 
rękojmię w wysokości zł. 16.000, z czego na 
nieruchomość ad I.) przypada jako rękoj,

mia zł. 13.118, zaś na nieruchomość pod II .}
zł. 2.882. "

Prawa osób trzecich nie będą przeszko* 
dą licytacji i nabywca uzyska prawo wła, 
sności, o ile te osoby najpóźniej na licyta, 
cji, jednakowoż przed wezwaniem do czy, 
nienia postąpień nie wykażą, iż wniosły 
pozew o zwolnienie całej nieruchomości 
lub je j części od egzekucji i że Uzyskały 
zawieszenie postępowania egzekucyjnego.

Akty postępowania egzekucyjnego mo» 
żna przeglądać w Akcyjnym Banku Hipo, 
tccznym we Lwowie, pl. Halicki 15 co, 
dziennie z wyjątkiem niedziel i świąt w 
godzinach od 9 ,tej do 13,tej, zaś w osta­
tnich trzech dniach przed terminem licy, 
tacyjnym w kancelarii wyżej wymienione, 
go notariusza w godzinach urzędowych.

Zamierzający łicytować mogą w ciągu 
ostatnich siedmiu dni przed licytacją oglą­
dać nieruchomości codiziennie od godziny 
8 do 1S z wyjątkiem niedziel i świat.

W  razie niedojścia do skutku sprzedaży 
dla braku licytantów druga i ostatnia sprze, 
daż od zniżonego szacunku odbędzie się 
bez powtórnego zawiadomienia, jednak nie 
wcześniej jak po upływie dwóch miesięcy 
od dnia pierwszej licytacji.

We Lwowie, dnia 16 listopada 1958. 4584 
A K C Y JN Y  BA N K  H IPOTECZN Y.

SPRA W O ZD A N IE LIK W ID A C Y JN E
„G A FO TY " LW O W SK IEJ FA B R Y K I 

O BU W IA  S. A. W  LIK W ID A C JI.
Likwidatorowie wezwali wierzycieli do 

zgłoszenia pretensyj trzykrotnymi ogłoszę, 
niami w dziennikach urzędowych, lecz nie 
wpłynęły żadne zgłoszenia nieznanych li­
kwidatorom pretensji. W  toku likwidacji 
Spółki sprzedane zostały na licytacjach są, 
dowych dom mieszkalny za zł. 9.301.09 i 
objekt fabryczny za zł. 100.000. Sąd roz­
dzielił uzyskane ceny licytacyjne wierzycie, 
łom uprzywilejowanym i hipotecznym. Poza 
tymi objektami nie pozostał żaden majątek, 
wobec czego likwidacja interesów ..Gafoty" 
została ukończona. Likwidatorowie: An­
zelm Fadenhecht mp. Dr. Stanisław Ta, 
bisz mp. 4585

„P O LM IN “ Lwów, dnia 3 grudnia 1938 r.
P a ń s t w o w a  F a b r y k a  0 le J6 w  M in e ra ln yc h

55/Bfl

ZaKup ropy bruttowej
p r z e z  „P O LM IN ”  P a ń s t w o w ą  F a b r y k ę  O le jó w  M in e ra ln yc h .
Na podstawie a r t  3-go ust. z dnia 1 maja 1923 r. Dz. U. R. P. nr 55 poz. 387, 

„Polmin" Państwowa Fabryka Olejów Mineralnych oświadcza, iż wykona prawo zakupu 
następujących marek ropy bruttowej, wyprodukowanej w miesiącu listopadzie 1938 r. 
Borysław
Blalkówka-Winnica 
Bitków — Franko - Polonaise 
Bitków-Barbara iSegil)
B itk ó w -P a slecz n a  1. Dąbro­

wa
Bitków — Standard - Nobel 
Bitków Zofia-Stella 
Czarna ad Ustrzyki 
Dobrucowa 
Dolina 
Gorlice
Grabownica-Humniska bezp.
Grabownica-Humniska paraf.
Harklowa
Humniska - Brzozów 
Iwonicz
Jabtonka-Kryczka 
Jaszczew
Krosno woina od paraf.
Krościenko wolna od paraf.

Kryg Zielona 
Kryg Czarna 
Libusza 
L ipie 
Lipinki 
Lubatówka 
Łodyna 
Klimkówka 
Majdan-Rosulna 
Krosno parafinowa 
Męcina Wielka 
Męcinka bezparafinowa 
Męcinka parafinowa 
Młynki Starawieś 
Mokre
Mrażnica-Wierzchnia
Niebyłów
Opaka
Pereprostyna
Potok
Rajskie
Roztoki

„Poimin“

Równe Rogi bezparafinowa 
Równe Rogi parafinowa 
Rypne 
Sądkowa
Scbodnica bezparafinowa
Schodnica parafinowa
Słoboda Rungurska
Stańkowa
Starawieś ciemna
Strzelbice
Toroszówka
Turaszówka-Ewa
Turzepole
Tyrawa Solna
Urycz
Wańkowa
Węglówka
Wulka
Załawie
Zmiennica

Państwowa Fabryka Olejów
Krościenko parafinowa

Innych gatunków, wyżej niewymienionych.
Mineralnych nie zakupuje.

Ponadto „Polmin" Państwowa Fabryka Olejów Mineralnych podaje do wiadomości, 
iż zgodnie z art. 2-gim powyżej wymienionej ustawy, ustalone zostały ceny ropy brutto­
wej z miesiąca listopada 1938 r. za 1 wagon ń 10.000 kg. ropy loco zbiorniki towarzystw 
magazynowo-tłoczniowych, wz< 11  

Borysław . i
Biaikówka-Winnica 
Bitków Barbara (Segil)
Bitków Franco - Polo­

naise
Bitków-Pasieczna 1. Dą­

browa 
Bitków Zofia-Stella 
Bitków Standard-Nobel 
Brzozowiec ad Mokre 
Czarna ad Ustrzyki 
Dobrucowa 
Dolina 
Gorlice
Grabownica - Humniska 

bezparafinowa .
Grabownica - Humniska 

parafinowa 
Harklowa .
Hołowiecko 
Humniska-Brzozów 
Iwonicz
Jablonka-Kryczka 
Jaszczew ,
Klęczany .
Klimkówka 
Kosmacz .
Krosno bezparafinowa 
Krosno parafinowa 
Krościenko bezparafi­

nowa
Krościenko parafinowa 
Kryg zielona 
Kryg czarna 
Libusza 
Lipie 
Lipinki 
Lubatówka 
Lodyna
Majdan Rosulna .

„P 0 L MI N“
Państwowa Fabryka 0le]6w Mineralnych 

4592 ( - )  H e rm a n n  (— ) D r D r u s z k le w lc z

Zl. 1.700‘— Męcina Wielka na Zł. 1.748 -
n 1.618'— Męcinka bezparafinowa » 1.748-—
rt 2.365.— Męcinka parafinowa *• 1.658-—

Młynki Staraw ieś. n n 2.238 —
n 1.715'— Mokre n „ 2.056"—

Mrażnica Wierzchnia n 19 1.663'—
» 1.872"— Niebyłów . » n 1.888’—
jj 2.089*— Opaka „ •» 1.700'—

1.808'— Orów n w 1 .7 0 0 '-
V 2.056'— Pereprostyna n n 1 .7 4 8 -

1.527'— Popiele »? » 1 .7 0 0 -
1 .6 1 8 '- Potok n 2.187'—
1.915-— Rajskie n n 2.040'—

n 1.757 — Ropianka ad Dukla ll * 1.626'—
Roztoki i* n 2.365 —

n 2.206'— Równe Rogi bezparafi­
nowa tł 1.595-—

n 1.865 - Równe Rogi parafinowa » 1.410- —
1 .5 3 8 '- Rymanów . ł> „ 1.521'—

n 1.700 — Rypne . » n 1.668'—
n 2.049 — Sądkowa . ii >» 3.000'—

1 .7 5 7 - Schodnica bezparafin. H T) 1.993' —
» 1.870 — Schodnica parafinowa ll » 1.865' —

1.757 — Słoboda Rungurska ł» H 1.700'—
2.243 — Stańkowa . n 1.700—

» 1 .5 7 9 '- Starawieś jasna . *ł w 2.365'—
n 1 .6 2 6 '- Starawieś ciemna Ti n 2.238—
n 1.524^^ Strzelbice . n n 1.467 —
n 1 .5 0 1 - Szymbark n n 1.668 —

Toroszówka V 2.380—
m 1.524 — Turaszówka Ewa . t* n 1.720—
1* 1.501'— Turzepole . n w 1.529—
n 1.667'— Tyrawa Solna n M 1.700—

1 .6 7 0 - Urycz n n 1.920—
1.551 — Wańkowa . H n 1.580—
1327*— Węglówka. n V 1.524 —
1.648 — Wulka • n n 1.579 —

n 1.579-— Zagórz n n 1.626—
1.596'— Zalawie M n 2.205—

* 1.681 — Zmiennica Ił n 1.700 —
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